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k » W ilnie te Piątek dnia 1 6  Marca p. s. 1 8 2 5  Roku.

W l A D O M O Ś c i K R A J O W E .

Ogłoszenie L itew sko - W ileńskiego Gtiher- 
nialn^go l\ząnu Na mory zalecenia IF&Q
CESARZE W 1CZO W SKIEY MOŚCI 15 d e c e* .  
. roku , na imie J W . Litewskiego \V 0.
jennego Gubernatora danego, tegoż decembra 
29 dnia przez rozesłane z .R z ą d u  do mievskich i 
ziemskich pidicyy drukowane ogłoszenia, opubliko­
wano, o mezawodnem wypełnieniu postanowionych 
Prawideł w Ukazach 1723 apryla 5 o, i 76 i  aćpftift- 

ra 10, 1808 marca Oo i 1821 nowembra 24. przek 
tych  wszys k-ch kto będzie miał potrzebę poda­
wania do JEGO CASARZE W'ICZO WSK.IEY MO. 
SCI -prosb 1 skarg; to je>t: aby kat da, p ro ś '-  Jub 

aiga 1 przyłączone do onych annexa , .pis ne by­
ły na herbowym papierze ceny dwurublov ey, że­
by tez prośby ł  skargi układane były jasno, czy- 
tym stylem 1 bez powtarzania n .teryi; żeby w 

nich me było niestosownych do interessu i obra­
cających wyrazów; i żeby pod temi prośU m i i 
kargami podpisywali się ci, k tórzy one przepfsy- 
ah 1 układali; 7, takowem przy tein ostrzeżenie^, 

e po dniu i 5 lanuaryi teraźnieyszegc roku każda
StCfFV vir vvW 6* do JLGO CESA K Z £ W 1 CZO W . 
hi u M ° 6 V* Pr *y*l«na, bez zachowania pom ie-  

lonych praw id e ł,  na osnowie rzeczea rch  praw,
S i z ą i y m  * ^  *adneS° sl-ulkl> j odpowiedzi

Lecz JEGO CES-A U ZE W IC  ZO W SK  A MOŚĆ
Z a o  c \ T U S * ol' m  do JW . Litewskiego V\ ojen-
s S l R b r u a ' r v i  T r ? °d dmCm 10 P ^ s z łe g o  m i e ­s i ą c a  l e b r u a r y i  d a n e m ,  w y r a z i ć  r a c z y ł -  ż e  h .ho

” •W ** J e g oI, C E S A R Z E W I C Z O W s K I E Y  M O Ś C I  i L i r g i  i
u prośby, były pisane z zachowaniem w prawie 
»»ustanowionych prawideł: mimo to jednak, wy- 
ukcywają się mnogie od onych odstąpienia; i dla 
u tego w zamiarze odwrócenia takowych zboczeń 
h w czasie następnym, przedpisać raczył, powtó­
r z y ć  wyzey pomienione ogłoszenie 7, naysroższem 
11 zaleceniem, o mezawodnem wypełnieniu wyżey
” r v n  w  JJ3GÓ CESARZE w i .1. CZO S K IL \  MOŚCI i 5  decembra nastałego, z
” ^  abv nikt " ie przysy­
p a ł  do JEG O  C L sA R Z L W IC Z O W SK IE Y  MÓ-
i iM.I prosb w sprawach nierozpalrrwanych je- 
us/.cze w Gubernialney Zwierzchności, rozbior 
u których wedle ustanowionego porządku do niev 
pnależy: b) zeby się skarżący m e w a /y l i  taić w 
i, prośbach swoich biegu spraw i ukończenia onych 
„ w  mieyscach sadowych; i (jak się w niektórych 
„spraw ach  odkryło) nawet w Rządzącym Sena- 
„cie : c) zeby stosownie do wyrazów Ukazu 20 
„decembra 1807 roku, układający i piszący pro- 
„sby, własnoręcznie podpisywali pod onerhi swóy 
„stan , inne 1 nazwisko; i d) żeby przysyłający pro­
ś b y  nie w własnym interessie. douczali prawne 
„ o d  aktorow swoich plenipotencje.”

Litewsko-Wileński Guhernialny Rzad, 7 po- 
lecenia Jaśnie Wielmożnego Litewskiego W D. 
pnnego G ubernatora, powtarzając przez ni- 
nieysze ogłoszenie o nieodstępne™ i koniecz-
\ v i ! ' - J EG0  CESARZE- 

1 bKILY MOŚCI i 5  przes/.łego de­
cembra nastalego i 29 dma tegoż miesiąca npu-

to wane 10 lutego, porucza wszystkim mieyakim i

rfemskim pohcyóm, iżby ninieysze ogłoszenie Ba* 
tych miast opublikowane było, w dniach ś wiątecz­
nych w kościołach z ambon i w szkołach żydow­
skich, oraz objawione w miastach, miasteczkach 
i wsiach, dla niezawodnego wypełnienia tego wszy­
stkiego, -co jest w tern ogłoszeniu zaleconem. Mar* 
ca 9 dnia 1823 roku. Autentyk  podpisali: Za­
rządzający Gubernią P. Horn. Sowietnik Ł aw ry ­
nowicz. i Sekretarz Wierzbicki.

Kopija listu obywatela powiatu oszmiąńskie- 
??.\ , \ V- Samuela W o łk a ,  do J W . Arcybiskupa 
Mińskiego i Litewskiego, Anatol'■"a, j- <any, a cd 
tego przesiany do J W .  Wojennego I tewskiego 
Gubernatora, Jenerała piechoty i Kąwajerę P.zym* 
sjirgo  Korsakoifa, k tóry  dla publiczney wi^c 
ści. przez pośrednictwo JYV. Zarządzającego G u ­
berni ją, Rzeczywistego Radcę Stanu i Kawalera 
h o r n a ,  przez gazetę ogłosić zalecił:

Ssrnie W ielmożny Mości Dobrodzieju!

Głosem prawdziwie g-dnym Namiestnika Pa­
na Cnrystuso* ego, jaki JW W m o ść  Pan Dobro- 
nz;ey za grekami, a raczry  w  ogólney c h rż e ś J !ań« 
sr.wa sprawie Wydałeś, a któren wolą nayszaców- 
r* yszego Namiestnika Monarszego przez zamiesz- 
t * n i e  Sweety Kuryera ^ i t .  powszechney w ia­
domości doszedł, przejętym ja do gruntu serca zo­
stawszy, z miernego majątku, do doczesnego sza­
lunku mnie powierzonego, okupić z niewoli osob 
kilka postanowiłem. Nie wiem jaką srm m e na o- 
kup jedney o3oby potrzebuje się, dokąd i na czvie 
ręce pieniądze posyłać. J W W m o ść  Pana Dobro 
d*-e|a o dokładne mię w tym poinformowanie, jak
C7ułość°Pańika *narT 1 Szlachetnaczu łość pańska nad losem  ty ch  n ieszcześliw vr]. «
smiela mię do ninieyszey odezwy.

Gdy zas oiiarę moję nie przeznaczam i nie łą ­
czę do ogolney sk ładki , lecz udzielnie osob nie
d a m ^ d l t T 0 ĥ lub więcey sam jeden wykupić żą- V 
dam, dla tego chciałbym, jeśli to bydź ino/e, iżby
wiekiem lubT ł’?  .ra lune k , trafił osoby obciaż -ne 
v% rekiem lub słabością zdrowia, a po uskutecinio-
nymokupie, imiona i stan ich mógł bydź doniesio­
nym do wiadomości tnojey z tey szczególnie przy­
czyny, żebym, gdy przyydzie ostatnia poby tu n e  ' 
go na ziemi godzina, mógł na mysi sobie przvvvo- 

lc im.,0tna lYch współbliźnich, których uwolnie­
niem zdołam dowieść wiernego ziemskich darów 
szafarstwa, a ztąd mieć niezawodną nadzieję, że i 
dla mnie drzwi m.losierdzia na tam tey stronie 
grobu zamknięte nie będą. i

Życzyć należy, iżby i inni powierzonych im 
trzód l asterze , !dąc za podobnym wzorem '  JYV 
W mosć Pana Dobroozieja, czułem i t r a fn e m w ra -  
zemem oraz skutecznym 7. siebie przodkujacvm, 
przykładem, starali się nakłonić p E w i e r z o i y S  
lud, izby dostatków ziemskich, bez których użv-
m i o d n i  ' s  ^  ” a tak- W&Żay  P ^ t d -miot, obracać nie szczędzili.

Mam honor bydź z istotnem uwielbieniem 
częią 1 uszanowaniem ,it. d, im ien iem ,

Zgodno: Sekretarz A. Łszarowicz-
’•  —

/ „  k » ó ł e s t w o P o l j k i b .
N« ^ .ę c e y : teraz jest w W a*.

n i l  l l i  ' ^ C1 oboJ?y» mających i w| c j ÓZtf w
^ l «dnosci przeszloroczney byio lch okołj



W c B o n  prze to  w  każdym  domu składano pow in ­
szowania W  kościele XX.. Pijarów  to w arzy s tw o  
przyjaciół muzyki rehgiyney , nader licznie zgrom a­
dzone, odegrało m szą ś. nowo skomponowany prze*.
Józefa E lsnera .  . . . .  .

Młodzi am atorowie muzyki.jako tez  uczniowie 
tuteyszego konserwatorium , chcąc w y n u rzy ć  u czu ­
cia  w dz ięcznośc i,  a razem i szacunek dla sza now 
pego rek to ra  tegoż konserw at.  E ls n e r a ,  w dniu 
w czorayszym , jako w dniu  jego imienin, w przy-  
tom ności .licznie zebrany oh przyjai 10 , 
m uzykę  W dolney sali k o n se rw a to r iu m , Składaj*, 
cey  sic z u w e r tu ry  Leszka  B ia łe g o , 1 K. v 
chórów  zastosowanych do
do  k tó ry ch  poezye ułożyli Karol M ilewśki  i M. M u ­
szyński,  & muzykę l a n i  S te f  an i  i W a le n ty  A r  at zer
P ięk n a  ex e k u ty a  muzy ki i śpiewów, ( a k o le t s z c z e -
re  chęci, lakie ożyw iały wszy stkich z zadowolenia
roz rzew nia ły  obecnych. ,

S tawna pszenica A rn a u tk ą  zwana, k tó ra  w  
porcie  Odessy  nayznakom itszym  handlu jest p izea -  
m iotem , a w cenie dla sw ey wielkości zw yczay-
p a  w  tróynasób przewyższająca pszenicę, dogoU-
nieysza gospodarzom, ze na  wiosnę w końcu kw ie­
tn ia  zasiewaną byw a, sprow adzoną zostąła przed 
trze m a  la ty  do kra ju  naszego, i juz z teDo plonu 
znaydujes ię  do sprzedania garn iec po zł- 10.

W  L O C H Y .
R z y m  dnia  lutego.  _

(z Korrespondenta W ar  Stawskiego i) 
W iad o m o , i i  rząd  hiszpański kazał w ydać  

nasnor ta  N uncyuszow i Apostolskiemu w  M a d ry -  
t i e  A rcy-biskupow i Giustiniani,  za to, iz U yc.ec 
św ię ty  nie chciał uznać mianowanego P ^ " 0," 0(?- 
nyui m in is trem  hiszpańskim przy stolicy A, d- 
skiey kanonika Lorenzo de k illanueva.  
gacz A “ try ack i  umieści! znaydującą się w  dzien­
n iku  rzymskim  korrespondencyą, m iana  z tego po- 
w odu  między k ardyna łem  Consalvi i k aw aler  m

^  N ota  p ierw sza kaw a le ra  A p a r ic i , sp raw ują­
cego in teressa hiszpańskie w R z y m ie ,  do k a rd y ­
nała  Consalvi , s ek re ta rza  s tan u  p ań s tw a  pap»

P ałacu  di Spngna dnia  23 w rześnia  i f e s .  ‘ 
P rzez przybyłego tu  w czora  hiszpańskiego

W * . .  J W .  D . n  W *
f uel m in is te r  inleressoW zagranicznych K io la J e  
fom ćśc i  Katolickiego, doniosł spraw ującem u inte- 
ressa tegoż M onarchy przy Stolicy swiętćy,_iz Kroi 
Jegomość Katolicki, uchw ałą  swoją z d. 3 . s ier­
pn ia  r . h .  raczy ł mianować posłem swoim nadzw y- 
czavnym  i pełnomocnym m inis trem  przy  Jego Sw.ą- 
f f i w d ś c i ,  Uon Joachima Lorenzo de V ilanueva ,

k a n 0 p id p h a n y e"w ^dom ia iąc  W asze  E m in en cy ą  o
te m  p o s t a n o w i e n i u  swojego M o n a r c h y , korzysta
* te y  sposobności, zapewniając o swojem naygłęb- 
szem uszanowaniu, z k tórem  i t . d . ‘‘

Nota druga, k a rd y n a ła  Consalvi do kaw ale- 
U  Aparici,  zawierająca w łsnoręczną odpowiedz: 

py pokojach kw iryn a h h ch .  d. i pazdz. 1822. 
N ota  z dnia 2$ z m. doniosłeś nu  J W .  Pan, 

i i  K ró l Jegomość K ato lick i m ianował kanonika 
V i l la n u e v a p o s łe m  swoim n ad zw y cza jn y m  . peł­
nom ocnym  ministrem  przy Stolicy Apostolskiey. 
Oyc.ec św ię ty  zadowolony jest tem  iz J W .  I .  
sprawujesz interessa K róla  Jegomości Katolickiego, 
i  każe oddać należną sprawiedliwość roztropności 
i  gorliwości, z jaką J W . P. dopełniasz obowiązku w 
powierzonego sobie urzędu. Jego Świątobliwość 
Papież  jest w praw dzie  gotów przyjąć z dowodami 
życzliwości pesta K ró la  Jegomości Katolick.ego; 
w  obecnym jednak razie, musi uczynić uw agę iz 
*>Leł na  którego padł w y b ó r M o n a r c h y , pisał 
dzieła, i okazał sposób myślenia względem mtee 
ressów kościelnych, k tó ry  go n .ezdołnym  czym, 
aby mógł odpowiedzieć ce lo w i,  do jakiego jest 
przeznaczony, przez ooO yc ieos .  widzi się znaglo* 
n y m  do oświadczenia, i i  życzy sobie, aby ten  w y- 
b o r  padł na kogo innego. W iadom o powszechnie, 
i ą  X. V iilcm utva  jest au to rem  d z ie ła , k tó re  w y ­

szło pod napisem: L is ty  D on Rocha Leale , i k tó ­
r e  roku  zeszłego Oyciec ś. za poradą kongregacyi 
potępił.  W iadom o rów nież’, iż tenże X. V il la ­
nueva ,  będąc deputow anym  r. 1821 czynił wzglę­
dem interessów kościelnych wpioski, i objawiał za- 
sad r ,  które zaiste nie mogły mu zjednać zaufania 
Oyca s .—- K ról Jegomość Katolicki i m in is tro­
wie powinni być przekonanymi, ie  duchow ny ta -  
ki jak X. V i l la n u e v a ,  nie będzie gorliwie p ragnął 
u trzy m an ia  przyjaznych sto>unków między C)ycem 
ś. i Królem Jegomością Katolickim Równie i to  
powinni postrzegać, ze Oyciec św ięty  nie może 
bez poniżenia swojey godności, uznać posłem a u to ­
r a  nisma niedawno przez Stolicę Apostolską p o tę ­
pionego. T e  powody są tak  jasne i sprawiedliwe, 
źe Jego Świątobliwość ani na chw ilę pow ą tp iw ać  
nie może, iż Król Jegomość K atolicki, powziąwszy
0 nich wiajłomość, przez, poważenie i przyjaźń d la  
Oyca ś. do nowego w yboru  p rzystąp ić  nie omiesz­
ka. Oyciec ś. szczerze pragnie, aby trw ające szczę­
śliwie pomiędzy nim a rządem  Króla Jegomości 
Katolickiego przyjazne stosunki, ani na chw ilę  nad­
w erężone nie byłyj a wzgląd ten , iżby X. V illa -  
rtueva oszczędzić n icpr/y ifnm ości w odrnowiemu 
u r i^ d o w a n ii ,  skłonił Jego SA’i^Lobliwosc, iz zamiast 
od po a iadać ur/-ędov\ie na notę  poprzednia, chce 
t ę  rzecz p ryw a tn ie  ułatwić, aby rz^d K ró la  Jego­
mości Katolickiego postawić w możności użycia 
środków, k tóre  do uczynienia inszego wyboru za 
navstosownieysze uzna. Dopełniając rozkazu Oy* 
ca świętego, ponawiam zapewnienie mojego p ra w ­
dziwego poważenia, z k tó rem  zostaję i  t . d.

F  J \ A N C Y A .
P a ryż ,  dn ia  2 marca.

( t  G azety  R y z k .  Zuschauer.)
G m in a ' C au nion t  podała Królowi następującą 

prośbę, która dla swojego lakonicznego sposobu w y ­
rażenia  zasługuje na umieszczenie.

N a y ja śn iey szy  P a n ie !  JSiiey podpisani z a ­
k l ina ją  W a sza  Kiólew ką Mość abyś usłuchał ich 
głosu: Pokor •“ Pokoy! N iech j u i  w ięce j  obca no- 
ga nie powstanie na b lo g o sh iw io n eyz iem i  o j c z y ­
z n y . '  W ie r n i  twoi poddani g m in y  C aum ontA

PodlUp gazety Cónstitut.Oflcl^ jL)ccci%€$
miał już przybyć dnia 20 z. m ą  druga gazeta w y ­
raża: , . NacLk jegó k l ien tó w ,  albo raczey jego
przyjaciół, zdaje się jeszcze przypom inać czasy je­
go szczę liwsze.“  ^

Sia tek  przewozow y Guerriere , k tó ry  z Brestu  
w y p ły n ą ł  z eskadrą  pod dowództw em  adm ira ła  
H am elin ,  p rzybył uszkodzony do Lorient.

B a junna  dnia  23 lutego.
, (z te rze  g a z t t y )

Słychać, ze w c io ra  przyszła  do tego m iasta  
sztnf ta , i przyniosła  wiadomość o pokoiu. Musi 
bvdź coś podobnego, gdyż odbieramy wiadomości 
z*dobrego źrzódla; że ciągnące tu  reg  m enja  ode­
b ra ły  rózkaz w strzym ać się do dalszych rozkazów, 
m iedzv B o rd ea u x  i Bajonną.

W  Lionie  miała się odbydź druga m ask ara ­
da: angielscy rybacy  mieli znow u z rzeki w y d o ­
byw ać znamiona handlowe, ale zakazaną została.

P a r y ż  dnia  b marca.
'  (z Korrespondenta Hamburskiegó)
W c z o ra  rano  K ró l  Jmść pracował z jeneral- 

nym  dy rek to rem  f io cz t , X iążęciem Doudaiiville, 
a potem d i  wał p ry w a tn e  wysłuchanie jenerałowi 
Baronow i Vincent.  H rabiem u de la Rocha-Ayniont,
1 kardynałow i Clairmont Tonnere.

W czora  wieczorem zupełna panowała tu  spo- 
koyność. Żadnego n ie b y ło  zgiełku nie ty lko  w P a ­
lais R oya l,  ale też na ulicy ś. Honoryusza  przed 
domem P. M anuel.  Pa tro le  ty lko  często p rzec ią ­
gały po tey  ulicy. ,

Liczba osób uwięzionych w czora  w  ty c h  
mieysoach gdzie były zgiełki, dochodzi 35. W ie lu  
w czora  na wolność wypuszczono, a innych  ną ż ą ­
danie icneralnego p rokuratora  przed sąd stawiono.

Baron V incent  zaw.czorayszey nocy w ysia ł  
gońca nadzwyczaynego do V  iednia.

Zapew niają ,  iż deputowani lewey s trony , po 
b u r ł l iw ź m  w czora  posiedzeam, udali s ię  do Ab E * -

1



vaudan , i tam podpisali prote s t acyą  przeciwko wy* 
łączeniu P. M anuel.

łfSoinierze woyska w ia r y ,  k tó rzy  w  T u lu zie  
na  kwa terach stoją, oJ kilku dni  ot rzymali  zupeł ­
ne m u n d u ry  i dalsze żołnierskie opatrzenie.

P. B a rth e lem i , au to r  akt ów  auten tycznych  o 
więźniu  na wyspie ś. H e le n y , za umieszczenie 
W nich rzeczy obraźl iwych dla osoby królewskiey., 
osądzony został  na 6 miesięcy więzienia i boo 
f r an  kar y  pieniężney.

Dnia  26 z. m. 21 koni  ze s t ayni  Xiążęcia 
Angoulerne  przyszło do B o rd ta u x .  Następnego 
dnia sp<dziewanosię reszty  powozów Xięcia,  k tó .  
re  natychmias t  miały dai ry  ku granicy wyruszyć.

YVczora o godzinie 5ci ry z północy, 5cli lub 
4 ch lud. i podszedłszy k u  muri im Tui lleriów,  w’ola- 
Jo na żołnierza będącego na s t raży  na terassie. 
Zaledwie  się ten  ukazat,  w n e t  jeden z tych ludzi 
z pistoletu do niego wystrzel i ł .  Żołnierz n a w z a ­
jem strzelił  z karabina , ale w zbóycę nie trafił .  
Stanęli  do broni  żołnierze,  będący na  obwachtcie 
pałacowym i na różnych poc/.tach. Pat role p r z e ­
biegali us tawicznie  ponad brzegiem, ale nikogo nie 
Znaleźli. Kazano wyśledzać całe to zdarzenie.

Sławny' śpiewak Garaże dnia 2 t. ni. tu  umarł .
W  tey chwil i  o t rzymal iśmy list z B arcello - 

ł iy ,  w k tó rym dono-zą, iż t ameczny  konsul Wie l -  
kiey Brytani i  o t rzymał  od P. A'Coui t rozkaz, ażeby 
niezwłocznie z Barcellony wyiechał ;  wszyscy też 
będący tam Angl icy ot rzymal i  wezwanie,  ażeby 
Hiszpanią  opuścili.

Donoszą z 'l u luzy pod 27 lutego: wczora je­
nerał  Rarnagosa  tu  przybył .  W n e t  po swern przy.  
byciu długą miał rozmowę z l i a r o n em  Eroles.

Z  B a jo n n y  pod 27 lutego czytamy : ciągle 
pracu a nad urządzaniem różnych korpusów w o y ­
ska wiary.  Jenerał  Quesada wczora tu przybył  i 
tnial długą rozmow ę z jenerałem Hrabią  A nticham p. 
D, ta tu i  udał  się potem do pólkownika hiszpań­
skiego Abreu, gd/.ie się długo naradzali  z Odone- 
lem, E sp a g n a  i innymi  jenerałami  hiszpańskimi.  
Trap is t a  ciągle się bawi w St. Jean de Luz,  ocze­
kując  okrę tu  na k tórym udać się ma do B iskai.
~ Z  P erp ig n a n  pod dniem 20 lutego donoszą:
. ^zora przybył t u  M iza s ,  a dz ś rano znow u  w y ­
pchał .  Prac  uje 011 czynnie nad utworzeniem no- 
" rego korpusu.

Zapewniają,  ie  re jen rya  już mianowała swo­
ich dyplomaty cznych a i rn lów przy obcych d w o ­
ra ch ,  i wymieniają  tu P. Guardia  wice-konsulem.

Wyszuku,ą  tu  pilnie i zakupują  s tare  pałasze, 
he łmy i inną broń wszelką.

Codzień przybywają  tu zł iegi woyska wia- 
*y. W  niektó rych depai lamentach wschodnich 
^i reneów ' 'codzienny w y. latek n a  nich wynosi 
4ooo f ranków.  Summa,  k tóra  została powierzona 
bommissyi w spierania,  jest w yczerpaną,  oprócz te-  
60 jeszcze 4 ooo franków wprzódy ot rzymała .

Pref ekt  nasz jenerałów i M a le v illa , k tó ry  
przez re jencyą od obowiązkow zoTał oddalony, 
Przeznaczył  na pobyt  mias to  Lion .

B ajonna  dnia  27 lutego.
(z G azety  W arszaw kiey .)

T rap is t a  M aragnon , był  przed ki lku dnia- 
bii w  Socoa, zkąd r a z  przybył  na paradę woy- 
*ka do St. Jean  de L u z . Przys tąp i ł  do żołnie­
rzy, dobył z pod sukni wielki  krucyf ix ,  pocałował  
go,  i oświadczył,  iż to iest iego sz t andar ,  pod 
którym wszędzie zwycięża,  i k tó ry  go zasłania 
od kuli; pokazał poprzes t rze laną suknią swoję i 
htnóztwo kul , k tóre w  fałdach jey znalazł,  a 
k tóre  wcale mu nie szkodziły.

M in a  osadził Sotysięcznem woyskiem t w i e r ­
dze  U rgel, F ig u tra , Gironę, Rosas, L erydę , K a r .  
donę , Barcelonę , Tortozę i Tarragonę. Po  ty ch  
twierdeach spodziewają się hiszpani, iż przez ca ­
łą kampanią,  będą mogli w s t rz ym ać  f rancuzów,
®d przeyśoia r t e k i  Ebro.

Podług os tatniey uchwały  s t a n ó w ,  potęga 
•Uorska hiszpańska,  ma nie zwłócznie być do pro ­
wadzoną do l iczbv 12 okr ę tów l iniowych,  20 fre- 
&at, i". k o rw e t  1 5o brygów.

Hiszpański minis ter  spraw we wnęt rznyc h ,  
**an Gasco, prosił  d. 25 lutego , o uwolnienie od 
'rzędu, i otrzymał je- Król wezwał radę stanu,

aby m u  podała now ych minist rów,  cźego odmówi­
ła; o co jednak Monarcha,  jeszcze nalega. Gdy się 
Kró l  zapyta ł  o zdanie rady  s tanu względem w y ­
jazdu swego, odebrał  odpowiedź,  iż wyjazd ten  zda­
je się żawczesnym.

Panuje nieiakie poróżnienie między H rab ią  
Abisbal, a jenerałem E m pecinado. W o y s k o  w ia ry  
poymało w Coheta chorego bra ta  wspomnionego 
jenerała,  i zaprowadzi ło go do S ig u en za  , gdzie 
chciało go wymienić  za lloyo  de Valderos, k tó re ­
go st racono już w V alladolid . Jen era ł’E m p e c in a ­
do napisał d. 17 b. m. do Bessieresa, iż z zabra­
nymi  w niewolą żołnierzami wóyska wia ry  obcho­
dzić się będzie tak,  jak on sobie postąpi z bra­
t em  jego.

Gazeta  madrycka U niversa l donosi pod d. 20 
b. m., iż w tym  samym czasie, co w  M adrycie , 
chciano także w Lisbonie  odmienić minis t rów,  a 
zwłaszcza Pana P inheiro  F erre ira , minis t ra  in te-  
ressow zagranicznych; lecz zamysł  ten  nie wz ią ł  
skutku.

H i s z p a n i i  A;  1 '
M a d ry t dnia. 21 lutego. - 

(z G azety W a rsza w sk ie j.)  .
Pan ują  t u  nowe zaburzenia,  k tóre się r.aczę* 

ł y d .  19 b. m., kiedy właśnie minister  spraw w e ­
w n ę t r zn y ch  zaniknął,  jak nayspokoyniey obrady 
stanów.  W  mowie królewskiey,  k tó rą  prezes od ­
czytał ,  a  w którey zna y d o u a ły  się zwykle  po­
chwały  s tanów,  między innemi  wyrażono,  iż jun­
ta  niechętnyel i,  re jcncyą nazwana,  jak dym znikła; 
wspomniono daley o zerwaniu  stosunków z gabineta­
mi zagranicznemi  i zachęcano naród do wytrw ałości  
W.tych kr y tycz nych  okolicznościach. W k r ó t c e  po­
tem dowiedziano się, iż Król uwolni ł  minis t rów 
od sprawowanych urzędów.  Rozmai te sń wieści 
o przyczynie lego kroku.  Podług jednych, m in i ­
s te r  Gasco miał  radzić  Królowi , aby z powodu 
grożących niebezpieczeństw,  przeniósł  stolicę swo­
ję; gdy zaś Monarcha sprzeciwi ł  się temu,  m in i ­
s t rowie  żądali uwolnienia od urzędów.  Podług 
innych pogłosek, oddalono minisl rów bez ich ż ą ­
dania; a minis ter  E g ea , wybrany losem do pozo­
s tania póty,  póki nowe mimstervuin  urządzone nie 
będzie, sam m uda ł  napisać na nich wyrok. P i e r w ­
si po minis t rach urzędnicy we właściwych w ydz ia ­
łach są ich zastępcami.  Dnia  20 uważano wiel ­
kie poruszenie w' mieście. Podpisano przełożenie O 
przywrócenie  minist rów;  miano uczyn ić  deputa-  
cyi  s tanów przedstaw ienie, aby mianow ała re jen- 
cyą,  a n aw e t  jak D zien n ik  R o zp ra w  w yra ża ,  lę­
kać  się wypadało,  żeby hersz towie rozruchów nie 
ogłosili Króla za słabego na  umyśle.  Sjiostrzegł- 
szy Monarcha zaburzenie w mieście,  j>oslanowił 
p rzywróc ić  tymczasowie d aw nych  minisl rów,  co 
l e i  / istotnie uczynił .

D zien n ik  R a ry zk i  umieści ł  list p ryw a tny,  do­
noszący,  iż s t ronami  walczącemi  byli  W o ln i M u ­
larze  i Cornmuneros. P ierwsi  wspieral i  obecnych 
minis t rów,  d iudży zaś życzyl i sobie minisl rów z 
roz nai tych klass Król  miał ośw iadczyć minist rom,  
iż dojdero za zbliżeniem się nieprzyjaciół M a d r y t  
opuści; a gdy ci odjiowiedzieli mu, że go do tego 
zn iew olą ,  dał  im dymissyą.  Nastęjinie lud oto­
czył  pałac królewski  i czynił  pogróżki,  tak dalece, 
iż jeden minis ter  pozo Ta/ł y przy Królu,  skłonił go 
do tymczasowego przywrócenia  oddalonych m in i ­
s t rów.  W o ln i M ularze  chcieli podać stanom p r o ­
śbę względem mianowania  rejencyi;  lecz ich mili- 
cya  rozpędziła.

H ra b ia  Abisbal przysłał  minist rowi  w o y n y  
rappor t ,  pisany dnia 16 lutego w głóżrney k w a te ­
rze  A quita , w osnowie następuiąoey: „ O n e g d a y
o północy odebrałem p ew n ą  wiadomość,  i i  B essie-  
res obrócił się ku Seguenza , a U lm ann  ku  M o n ­
treal. Spieszny pochód zmnieyszył  znacznie l icz­
bę rojalistów, i podług pew ny ch  wiadomości,  BeS- 
sieres ma przy sobie tylko 1,200, a U lm ann  1,000. 
Poleciłem brygadyerowi  Torres, aby U lm ana  śc i­
gał  bez odpoczynku.  Jenera ł  O’ D a li póydzie ze 
m n ą  do S ig u en za , gdzie się Bessieres oszańcował; 
lecz opuścił  to micysce, a ci nie dając mu czasu 
do zebrania posiłków, ścigać go będą na drodze do 
Molina.

)*<

V



M a d ry t  dnia  23 lutego.
(s K om spon den ta  rlamburskiego.)

Król Jegomość zaleci! radzie stanu, aby mu 
podała zdatne osoby do nowego mimsteryunj; ra­
da państwa prosiła Króla, aby ją raczył Vwolnic  
od tego polecenia) ale Król stal się tego dopom.i- 
.i,- i niewiadomo co z tego na.tąpi. Taż r. ia o- 
świadczyła, że rozgłoszony odjazd Kfóla Jćgomo- 
ści jest zawc*esny.

Gazeta Patryo ia  ogłosiła listy Hrabiegó Abis- 
bala i jenerała Ernpećinado, z k ló rjc ii się okazu­
je. ze pomiędzy mini z przyczyny spełnienia roz­
kazów, nieporozumienie zaszło. Ajity konsly tucyo- 
Ijiści, zabrali chorego brata Empccinando  i do Si - 
guenza  zaprowadzili. Podali oni projekt w ym ie­
nienia go za dowódcę hufca Ile  i: o d e  Valeridero, 
który juz w  Valladolid  został roztrzelany. E m -  
pecinodo  pisał do Bessieresa dnia 17 o uwolnienie 
swojego brata.

Pan Bel tran d e 'L is  wydał pismo, w którem 
się usprawiedliwia ze swojego postępowania'ód dnia 
17 i razem się uniewinnia z audencyi, którą miał 
u Króla.

P O R T U G A Y  1 A.
Lisbona dn ia  i 5 lutegh.

(z G azety  R yżk .  Zuschauer•) 
(Posiedzenie Stanóiiy Kortez  dnia( 10 lutego) 

p. Maura  powstaje i oświadcza, że ma czynić wnio­
sek , zmierzający dó zabezpieczenia spokoyności 
kraju, i teraźniejszych okoliczności, i wnet prosi 
o pozwolenie jego przeczytania. Zgromadzenie 
przez głosy postanawik szanownego członka słuchać.

P. Itloura: „ Podług wiadomości z Anglii,
łdkjc się, te woyna Trnncuzów z hiszpapami, sąsia­
dami na“s ze mi, już jest nieuchronną. Mowa z tro­
nu Króla Jegomości francuzkićgo dosyć jest w y .  
xaźm»: Ze wszystki-go okazuje s ię ,  ze ta woynk
opinii, również może bydź stosowaną do portugal- 
czyków: ponieważ Portugalia przyjęła zasady hisz- 
panów i ogłosiła się Monarchią umiarkowaną. 
\V noszę więc, ażeby kom miss jk  dyplomatyczna 
kazała robie udzielić potrzebne objaśnienia od m i­
nistrów Króla Jegomości, ustnie aibo ha piśmie; 
względem następnych punktów ; o cz.em poźniey 
zdana brdzie sprawa Stanom Kortez, dla haradze- 
nia się otem : 1) Czyby niepotrzeba było, oprócz 
wyrokiem Stanów K o r ttz  oznaczoney liczby woy- 
*ka niezwłocznie jes/Cz.e utworzyć korpus lekkie­
go woyska ze iło albo a5 batalionów? 2) Czyby 
ni" bvło pożądaną, ażeby Stany Kortez  dowiedzia­
ł y  się, w jakim zostaje stanie przymiarze obron­
n e  a Hiszpanią? 5) Czy nie byłoby stosownem u- 
t  w o r zV ó'' g w ar d y ą narodową w  ludnych miastach 
JLisbońy i Oporto? 4) Czy nie potrzeba wziąć się 
do dzielnieyszych środków dla zabezpieczenia spo- 
koynosci i porządku? 5) Na jakie środki mają sta­
ny Forte z rządowi zezwolić, dla postanowienia go 
w  możności, wzięcia się do dzielnych środków o- 
h r o n y ,  akuratnegó opłacenia woyska, opatrzenia 
i i i  y r  z a n a s y  żywności i amunicyi, oraz nagrodze­
n i!  zasłużony ch? O tych pytaniach, jako też i o 
k'-idym innym stosownym punkcie , komrmssya 
przez swe nadzwyczayne posiedzeńte wciągu trzech  
dni uwiadomi Stany Kot tez  “

Zaledvyie szanowny cz'onek to skończył, wnet  
w ięcey  jak dwie trzecie części zgromadzenia na 
cle powstało i zgodziło się na wniosek. W n e t  
czytaią wniosek powtóre, a P. Moura , wyjaśnia 
rzecz w  mowie jeszcze ob szernej  mówiąc: „ Z o ­
stawm y slow’a, a przystąpmy db rzeczy! > Środki 
do w oyny potrzeba przed innemi zapewnić. \V7 e 
awyczaynych wydatkach jeśt u nas d f i c i i . Skarb 
publiczny nie jest w stanie zapewnić tych środ 
kówr ą jeszcze mniey"może niższa klassa tow arzy­
stwa którti już oprócz tego obciążona jest podat­
kami; stan handlowy, którego przemysł zatamow a- 
ny takoż nie może dać gotowizny; zostaie w ięc 
tylko, udać się do bogatry 1 uprtywilejoyvfcheyltlaa- 
iy, x »  dotąd ze twoich przywilejów Bijała wiel­

kie korzyści; można więo od niey oczekiwać, i» 
teraz przyłoży się do dobra oyczyzny. Ten punkt 
nie powinien zostać nieobjaśniony w raporcie kom-
missyi; zóstawuję sobie wkrótce więcey o tera 
mów ić. Naród powinien mieć odwagę, szukae di,a 
swojey obrony tam środków/, gdzie one są. P- 
Pereira Pirtto przyłączył wiiiosek: 1) W szyscy lu­
dzie od 18 do 25 lat mają bydź zapisani do w o y ­
ska. 2) Milicya ma bydź niezwłócznie do zupeł­
nego stanu doprowadzona. 'Jen wniosek u/n»ny  
był godnym powtórnego czytania. Przy kcńcil 
posiedzenia podniosł głos P. Jr. Oliviera: wysta­
wiał położenie B rezy  lii , usiłował uspraw iealiw ić  
bunt tych prowincyy, i wniósł, ażeby znów u odno­
wiono-przy jazne i handlowe stosunki z tym krajem.

T  v  r c y A.
Stambuł dnia  2.5 stycznia.
(z G azety  11 a r's za u-s hi ey.)

W fiosząc ze wszystkiego, co tu widzimy i 
słyszymy, /daje się, iz Turcy tracą nadzieje odzy­
skania Ptlćponezu. T iudm  im wy staw ić nowe w oy- 

'-ko przeciwko Gnał; om. Negi epont p, idał się d. i 5 
grud Grekom ij L a r)  ssa iest także w ich mory. 
Jesteśmy bardzo ciekawi dalszego rozwinięcia  
politycznych naszych stosunków.

Kapitan Basza oświadczył znaydującym się 
tam mieszkańcom wyspy Scio, iż tylko j r /ez  nie­
porozumienie spustoszono to wyspę, że spokoynie 
mogą w rócić do domu, i że własność nieruchoma 
oddaną im będzie.’

Bukarest dni-a 00 stycznia.
(z t e y i e  g a ze ty .) 

ijn ia 18 b. m. sprowadzono tu z klasztoru 
pobożnego pustelnika, inńer.iem Grzegorza,  k t ó ­
ry miał święcenie na dyąkona. Oświadozył mu  
hospodar, iż go wybrał na metropolitę. Ub< gi 
pustelnik, nie wiedział, co się z nim stało, i w y ­
mawiał się od przyjęcia tęy łaski. Uległ jedmk  
'naleganiom hospodara id .  24 b. m. został poświę­
con y  na Arcy Biskupa. W óśoiokonnym pojeź- 
dzie hospodara, wśżód odgłosu dzwonów, otoczo­
ny kilki- tysiącami ludzi, przyjechał do Kościo­
ła metropolitalnego, i został installow any m. W y ­
bór ten podobał się bojarom krajowy m i miesz­
kańcom stolicy, tern bardziey, im mniey byli l.on- 
tcnci 7. postępowania daw nieyszego melropol t;y.

G recy  używają tu w olności c y w i lm y  odtąd, 
jak hospodarowi dali rękoymią.poczęści w go to w y ch  
pieniędzach, za spokoyne nadał spraw ow anie się.

Qd granic tui ećkich dnia  17 lutego.
(z te y ie  g a z e t f )  ■ ,

W ychodząca w St/iirnię gazeta pod napt 
Śeńt Dosirzegacz Wschodni, zawiera następpjącjr- 
list z Jpsary  pód d. aa grudnia. ,.Onegday żra- 
na domosł telegraf o pokazaniu się floty tureckiey. 
Natychmiast wszyscy mieszkańcy byli w ruchu. 
Piorunem wydawano i wykonywano rozkazy. K il-  
kk tysięcy nries/kańćów, zebranyuh w półki-, po* 
spieszyło na w skazane miejsca. W  licznych b»- 
tery ach artyilerya stanęła przy nabitych dziąs­
łach , trzymając źapolone lonty : a 20 okrętów  
z statkami niłnemi było gotowych do wypłynie-  
r.ia- Gała wyspa tchnęła iednyrn duchem. F lo­
ta turecka składali* się z fregaty, 3 korwet i 17 
brygów. Nie zbliżała się do Jpsary  i stoi m ię­
dzy tą wyspą i Scio. W  porcie naszym znajdu­
je się blisko 4o okrętów. Statki palne są bardzo 
w ydoskonalone. Każdy z nich ma przy si bie ma­
łą  krypę, na którą wsiadają ludzie, przyprowa­
dziwszy statek palny do okrętu wojennego nie­
przyjacielskiego. Okręt turecki nie śmie go zat'zy-  
my waćrbo każdygrek przed wypłynienirm wykony­
wa przysięgę, i i  wr potrzebie wysadzi statek na po­
wietrze, lecz nie wprzód, póki się nie zbliży do 
okrętu 'nieprzyjacielskiego tak, aby i jetmi tak/e u- 
szkodził. Niedawno dwa brygi ip aryyskie zabra­
ły  przy brzegach S yry i  4 okięty' tureckie, płynące 
z towarami, szfccow am-mi 45o,ooo p astrów; będą­
cych z*i na nich 60 Jńirków na ląd wysadziły.**.

DO D A TEK



d o d a t e k  d o  g a z e t y  KURYERA LITEWSKIEGO N. 5S.

Wilno dnia iG, Marca Roku 1 8 2  3 v. s*
fekt tam eczny zapewnił, i i  własność angielska b i ­
dzie szanowaną; lecz odebrał odpowiedź, iż anglt- 
cy, k tó rzy  przez ciągły pobyt ŵ  Santa M ai tha 
stali się obywatelami kolum biyskienii, nie mogą 
n ieć p raw a do takiey względności; inn i zas an -  
giiciy k tó rzy  móga dowieść własność swoję, i tym

A n g l i a .

• Londyn dnia  i marca.
(z Gazety W a r s z a w s k ie j . )

W c z o ra  odprawiła  się tu  rada gabinetowa 
W wydziale interessóW zag ran icznych ,  i t rw a ła  
dwie godziny- Byłi na niey wszyscy ministrowie.

Xiaże E sterhazy , poseł austryacki, miał wozo- 
ra  naradę z Panem C a n in g , sek re tarzem  * tan » m - 

1 teressów zagranicznych, a potem zaraz udał się 
do Króla Jmości,-bawiącego w  Brighton.

W  ty ch  dniach dano tu  wielKą ucz tę  dla 
posłów hiszpańskiego i  portugalskiego. _

Onegday w ieczorem  przybył tu  gomec z M a­
drytu, z wiadomościami dochodzącemu do dnia i 
lutego. Słychać, iż  stany uchwaliły  , aby lvrol i 
I n f a n c i  w y j e c h a l i  do Korunny. Spiskowycn z gw ar- 
d v i  w y ^ c z o d o  od amnestyi* _ .

' O krę t  holenderski, k tó ry  dnia i 5 b. m . w y ­
płynął z Liibony  donosi, iż tegoż dnia wyszła pod 
ż a g l e  w ypraw a ' do Śah ii, złozona z n  sta tków
p r/x « o zo w y ch  y^ w iadomośćod kapitana

Parry, l e c z  jeszcze z  c z e r w c a  roku  1 0 2 1 .  ) o n
Wtenczas w zatoce Hudson, lm y s ła td a l e y  zeglu-

g<Ź 0dt S l a?7 z. nr. L o rd  H a m il to n  m ówił on iep ra -  
wnem uwięzieniu P: B r o w n i n g  we t r a n c y i ,  1 po-

w  - i - * .  *■*>'>“

ceieńi w przeciągu miesiąca przybędą do Oanta  
M aura, o trzym ają  sprawiedliwość, l a k i  w arunek  
jest zupełnie podobny do odmówienia , bo miesz­
kającym  za g ran icą  anglikom niepodobna W tak  
k ró tk im  czasie przybydź do Santa M aura. ‘ Ko- 
lumbiyczykowie m ysią o odzyskaniu tego miasta.; 
Jenera ł  M ontillo  przybył w 700 woyska do.Baran- 
guilla, a półkownik Badillo z takimze oddziałem
m a się z nim połączyć.; . , . '

W y p r a w a  kompanii rensko-zachoanio-inctyy- 
skiey, przeznaczona do M exyku , zawinęła d. 1® 
stycznia do Jamdiki, i d 1 lutego pod zasłoną o- 
k rę tu  wojennego angielskiego miała udać się w  dal­
szą żeglugę do Vera Cruz.

ńiirno rozchodzących się W iu tey srey  Stolicy 
pogłosek o woynie , podposi się jednak cena pap ie ­
rów  skarbowych, co szczegół niey pochodzi z po­
większonego w ywozu różnych  towarów^ z Anglii; 
p r i y  zupełnem p raw ić  niedostarczeniu. icb zkr

granicy . 1 .
N iedawno sprzedano t u  midysce pierwszego 

dozorcy k aw ia rn i  za 2.óo0 fun. szterl. (100,000 zł. p.). 
Każdy gość, płacąc zafil iżankę kaw y  dodaje pol-

t r  C u S ^ S ^ T s i ? ! ^  S i c i e  i  lub a pense dla dozorcy k tó ry  p i ry te m  uła- 
j-i 1 ff/eklY k tó rv  tw ia  korresnondencva aósci, oddaiąft ich lis ty  natw ia  korrespondehcyą gości, oddając ich lis ty  na  

pocztę, i odbierając z poczty. W  celnieyszych k a ­
w iarniach by w a na dzień blizkó 3aoo gości i  d la  
tego to mieysce dozorcy tak  zyskowne.

N iektóre  gazety twteysze tw ie rdzą ,  iż nagro* 
da dla kapitana Parry  i ludzi jego jest zby t małą. 
Z a  odkrycie długości morskiey w yznaczono w  A n ­
glii 20,000 funtów  s z te r l . ; za naylepszą m achiną
-■? . 1  l  A.T_______?     .  1 ! am  r xn  m _

w  tey  mierze, r a n  - i , n '  UArw
ciwko tem u żądaniu. Cudzoziemiec (rzekł), kto y  
zwiedza k ray  obey, poddaje się przez czas pobytu  
C g o  prawom  n J y s c o w y m ,  i me .noże się uskar­
żać ieśli przeciwko niem u są zastosowane, bko- 
Tt, sic dowiedziałem o uw ięzieniu 1 ana Browning, 
starałem się z a r a z ,  aby sp raw a ,ego bezstronnie 
łtodlug p raw  łrancuzk ich  rozsądzoną była. L y ł

c v i y: 7  • innvm  względem. Sadzo- kow , zła naylepszy sposob w ypędzan ia  m ró w ek
ho r  listy a przy nim z n a l e z i o n e ,  lub inne okoli- z p lan tacyi cuk ru  n a  wyspie M artynice , F rancy*  
Czńości, d ld z ą  powod do o s k a r ż e n i a  go o większy w  roku  1780 w yznaczyła  2
w ystępek; lecż Łosię-nie potwierdziło 1 został u- k ry c ia  te nie były połączone z *- p nrr* w vs ta  
w o lr i  n v .  życia, na jakie s i ę  w y p r a w  a kap,tarta P n r r y w y s t a -

Wowia iż w nader w ażnych zleceniach w y *  wiała , a n a w e t  z nich nie mogła w yn ikać  tak#  
M ówią, r a w  n  _ . do M adrylu  korzyść, jakąby spraw iła  na wieczne czasy 1 dl*

słano L o r d a wi adoi uości ,  że «ow y tam e- całego świata  w y p tó w a  kapitana P arry , gdyby się 
ozny C ć s a r f  już podpisał wypowiedzenie w o jn y  była zupełnie powiodła.
ł S Ł ^ S T l e S  i S S ?  w s t r ^ m a n e u i  zostało aż 
do ostatecznev odpowiedzi z Lisbopy.

K ilkunastu  greków  przybyło do Londynu: są
t i p r z c y m i e  p r z y j m o w a n i  w  w ielu znakom itych  d o » 
blach, i wzbudzają powszechną ciekawość.

W  W orwick  um arło  rązem małżeństwo, mąż 
75, a żona 7oletnia, oboje nieimeli ospy, dostali jey 
już w tak  późnym  w i e k u , . 1 memogli w ytrzyniąć  
gwałtowności tey  choroby. o 2

M atki w  Londynie  coraz bar dziey w zwycza-

S z w e c j a .
S/ztokolńi dnia  i 3 lutegb.

(2 Korrespondenta W arszawskiego.) 
Przyszła małżonka naszego Królewica następ* 

c f  t ro n u  przybędzie do §pwecyi dopiero w mie­
siącu czerwcu. G dy  deputacya stanów  złożył* 
K rótew icow i powinszowanie ż powodu mającego' 
n a s t ą p i ć  ożenienia, odpowiedział m iędzy  innemu' 

ey wzw ycza- „ Cieszę się, widząc; jak deputow ani narodu dzielą
jają się same karm ić  swe dzieci, nie powierzając wspr'Iwle-
marnkom tego macierzyńskiego czynu; w  rokią ze- M iło śc i?  ku  ukochanem u na-
szłym, trzecia  część dzieci u iodzonych  w tey  o- dliWi te  naclziel B.VnVev™>weV ovc/vźnie n rzv -  
Rrotnnev stołicy, w \k a rm io n e  były przez własne szerrm Monarsze, km \  y y J ^ P  Y
m atki,  miedzy ktTrem i są nay z S o L t s z e  damy. wiąże do siebie naród  1

D entysta  Fi Id w Londynie  w ydal rozpraw y do- k t ó r e W  » 7 £  w aL u .  K orzystam  z po-

" o l s  zapewniź
m u po traw  i napojow, ani zbyt gorących, ani zbyt 
zimnych. I

L ondyn  dnia .0 marca*
(z te y ie  gazety.) _ ,

Odebrano tu  z Jam aiki wiadomość,, iz d. 3 
s tycznia rojałiści hiszpańscy , po dzielnym odfporze 
zajęli Santa M artha. W sze lk ą  potem własność 
zabrano na skarb: K ap itan  Punell żądał, aby p re -

o‘ mojey szczegolney zyezhwosęi. < 4 .. .
Z  55.69^ spraw toczących się sądachnor-f 

Wegskich v. 1821 , sąd pokoju ugodził

K urs  wileński na assygnaty od dnia 1 i  m arcń  
rubel s rebrny  3 rub. 78 |  kop., czerw ony Złoty no ­
w y  r .  r i  kop. 33, s ta ry  r.  *1 kop. 36, im perya ł r. 36
l t o p .  7 ° f -  - .

Pozwolono drukować. Z  polecenia J W . W ojennego Litewskiego ^ hern9 t° ^ '
A n d rze j Bucharski R zeczyw isty  ^Radca Stanu 1 Kawaler.

w D rukarni Redukcji.



Kraków dnia l i  marca.
H ektor U niwersytetu Jagiellońskiego W 

dopełnieniu reskryptu Wielkiey Rady tegoż 
U niw ersytetu  z dnia 528 lutego r. b. N. 858 , 
stosownie do przepisów S ta tu tu  o konkursach 
w  § 2 i  3 zawartych, podaje do wiadomości i 
ogłasza konkurs na K atedrę  Professora P raw a 
Kryminalnego i Kodexu postępowania sądo­
wego tak  cywilnego jako i karnego w U niw er­
sytecie Jagiellońskim, przez śmierć ś. p. W a ­
lentego Litwińskiego wakującą, z.obowiązkiem 
dawania ośm lekcyy publicznych w tygodniu.

Konkurrujący o tę K atedrę , winni są zło­
żyć w  Kancellaryi U niwersytetu opis swojego 
ży c ia ,  udowodniając zaświadczeniami swoje 
nauki i dobre obyczaje, tudzież uzyskany sto­
pień Doktora Prawa; dołączy oraz programma, 
według którego każdy z nich życzy sobie da­
w ać lekcye P raw a Kryminalnego i Kodexu po­
stępowania sądowego tak  cywilnego jako i kar­
nego.

Po  złożeniu takowych dowodów współu- 
biegający się uwiadomieni zostaną o dalszem 
postępowaniu konkursu.

Roczna pensya do tey  K ated ry  przywią­
zana wynosi 6000 zł.

Term inem  do ubiegania się o wspomnio- 
ną K atedrę  jest dzień 3o maja r. b.

Zastępca Rektora U niw ersytetu  Girtler.
Jankowski Sekret. Jegiell. Uniwersytetu.

M * vv dom u-hrobenow ey  na Popław acb pod 
JN. 1003 p rzedajes ię  b ryczka k ry ta  z odkładanym 
w ierzchem  na ry so rach  , mało używ ana , jak ró ­
w nież kaw alerskie  drążki takoż nie wiele używ ane; 
o ceDie zapytać  w  tym że domie u  fu rm an a  P io t r a  
Rałuzenki.

K A T A L O G I
Nasion znaydujących się do sprzedania, w 0 

grodzie,P. S trum iłły  w W iln ie  za Rudnicką b ram ą
,  ,  . Srebrem Kop
M ajeran  -  -

Ogurki holęderskie zielone
 holęderskie białe
 angielskie zielone ra n n e  -
—  — 1—* — białe mleczne
—  — g run tow e  zielone
 g run tow e białe
Melony wielkie w 8 ga tunkach  -
  k an ta lu p y  ranne
K aw ony w różnych ga tunkach  - 
Sałata  inspektow a ran n a
 cukrow a -
 czerw ona g łow iasta  -
— — p s tro k a ta  z odmianą pąsow ą

paczek
ditto
d it to
d it to
ditto
d it to
d it to
dit to
ditto
dit to
d itto
dit to
ditto
ditto

t. Zginął na dniu wczorayszym zdom uJW . 
Prałata Pusłowskiego, szpic mały biały z małą żół­
tą  odmianą na uszach. Ktoby znalazł i oddał wła­
ścicielowi odbierze nagrodę. Dnia i 3 marca i 8a3.

Wincenty Osmolski. . '

Przedaż Majątku.
4 . Jest do wybycia łub 31etniey od śgo 

Jerzego arędy majątek Dusieniaty o półtory 
mili do W ilna  leżący; w którym  12 beczek o- 
ziminy wysiewu i odpowiednia ilość pańszczy­
zny znayduje się, z bydłem, browarem, młynem 
Wodnym i dwiema na trakcie Lidzkim karcz­
mami; potrzebujący kupna lub arędy całości 
tego majątku, lub życzący wziąść w arędę 
młyn tylko Inb same karczmy, mają się udać 
do dziedziczki JW . Anny z Reutów  Goreckiey 
W oyskiey W ileń. mieszkającey w  domu W r ó ­
blewskiego przy śto Jańskiey ulicy.

R oku i 8a3 mca lutego 7 dnia. Takow ą 
awizacyą Redakcya może umieścić do G azet 
K u ry e ra  L it.  poświadczam. Michał Sawicki 
Prezydent Ziem. P tu  \Vileń.

4 N liey  podpisany ma honor donieść prze- 
i'wietney i łaskawey Publiczności, ie  dnia 19 mar­
ca r; b. w Pawilonie na Bulwarze o godzinie 3ciey 
poobiedniey wygrywane będą w lo teryi, o którey 
w  Kuryerze Litewskim kilkakrotnie była wzmianka, 
dwie ze 4ch sztuk, wyrabianych z kości słoniowey. 
A  ie  z losów jeszcze około sta sztuk od wyprzeda­
ł y  pozostało, przeto uwiadamia amatorow, i i  pomie- 
nionych losów dostać jeszcze moina u P. Oliviero 
w Pawilonie i w domu P. Molinarego przy placu 
ratuszowym u niiey podpisanego.

Michał d'Adam.

--------s m
— g run tow a głowiasta żółta - '  d i t to

Sałata  hiszpańska u trzym ująca  się na  g ru n ­
cie w głowach nay w iększych i długo t rw a -
)3cy ch d i t to

E n d y w ia  żó łta  kędz ie rzaw a -  d it to  
Kalafiory angielskie wielkie -  .  }ót
K apusta  biała głowiasta  -  -  d t to
—  —  czerw ona głowiasta  -  .  d i t to
   włoska safoyka - - d it to
B rukiew  am erykańska  żó ł ta  -  d it to
 g rana tow a - -  -  d it to
G alarepa wiedeńska biała -  -  d i t to
   g ran a to w a - d i t to
Ja rm uż  fryzow any  zielony -  d it to
 cze rw o n y  -  -  -  d i t to
 — p s tro k a ty  z piękną odm ianą kolo

i 5
i 5
i5
i5
i5
10
i 5
2 0
2 0
20
i5
i5
i5
i5
2 0

3ó
i5
5o
1 0
10
1 0
12
1 0
i5
1 0
12
12

d it to
dit to
d it to
d i t to
d it to
d it to
d it to
d it to

2 0
[5
5
1 o 
10 
10

1 0  
15 
2 0  
2 0  
2 0  
i 5 
5

6
6
5
6

2 W  domu JW . Wice Gubernatora Horna na 
Zamkowey ulicy pod N . 187 jest do sprzedania 
nowomodna dwomiestna kary ta, drążki czteromiest- 
ne używane, sanki okute żelazem i parę koni, 
ktoby życzył takowe widzieć i o cenie powziąść w ia­
domość, raczy zgłosić się do zarządzającego tym  
domem.

ro w  - - - -  d i t to
R zo tk iew  gru*>owa biała -  -  d it to
T  7~ m a,rzyn ika L. “ " -  d itto
Radysa okrągła białą -  .  d iU o
 okrąg ła  czerw ona -  -  d i t to
—  — okrągła  m urzynka -  - d i t to
R żo tk iew ka m iesięczna podługow ata bia-

... .  * d i t to
— — liliowa przezroczysta( trensparen t)Jd itto  
Cebula hiszpańska wielka biała -  d i t to
— — w ielka czerw ona
— — holęderska wielka żó ł ta  
Salery lipskie k łębiaste  -  -
Pory  wielkie .
P ie truszka  cukrow a fun t  r .  i£  {-
M arch iew  pom arańczow a fun t r .  1 1 
Buraki czerw one ćwikłowe fu n t  t ?  1
Cykorya wielka fu n t  r .  i* - ullŁO u

Nasiona różnych k w ia tó w  le tn ich  i długo 
t rw a ły c h  w  paczkach ga tunków  w yborow ych  
50 - - * r .  sr .  5

la k ic h ź e  nasion pączków  25 r .  sr .  i*
W  ty m że  ogrodzie oprócz n as io n ,  znaydują 

Się do sprzedania , wszelkie rośliny treybhuzow e”, 
o ranżeryyne  i og ro d o w e ,  oraz k rzew y  i rośliny 
długo t rw a łe  g run tow e do ozdoby ogrodow angiel­
skich, podhig osobnego katalogu. Szczepy drzeW 
owocowych, porzeczki holęderskie wielkie, ag res t  
angielski w ielki, maliny am erykańskie  wielkie e tc .  
eto. etc. Ż yczący  nabydź zechcą adresow ać się 
do ogrodnika L udw ika  Jacyny, mieszkającego w 
ty m że  ogrodzie, k tó ry  z akuratnością  u s łu iy ć k a i -  
demu jest obowiązany.

2 .  Im p e r a to rs k i  W i l e ń s k i  U n i w e r s y t e t  
p rz e d s ię w z ią ł  p rz y z w o i te  ś rodk i,  ab y  m o g ły  się 
rozp o cząć  od p o czą tk u  w rz e ś n ia  b ieżąceg o  r o k u  
le k c y e  W e te ry n a ry i  w  języ k u  po lsk im . Z a ­
m ia re m  jest  U n iw e r s y te tu  u rz ąd z ić  zak ład  w e ­
te r y n a r y i  p ra k ty c z n e y  w  ta k i  sposob , a b y  ł a -  
tw ie y  m óg ł s łużyć  do  u k sz ta łc en ia  d o b ry c h  le -



karzy bydląt, których potrzeba w kraju rolni­
czym tak powszechnie uznana, i i  od bardzo 
dawnego czasu właściciele ziemscy prowincyy 
naszych pragnęli mieć zręczność jey zaradzenia, 
i zapewna z podaney okazyi korzystać zechcą. 
Uniwersytet pragnąc ze swojey strony przy­
czynić się do skutecznieyszego osiągnięcia te ­
go celu, uczynił potrzebne rozporządzenia, by 
natychmiast można było przyjąć uczniów we- 
terynafyi praktyczney, Ci teraz nawet przed 
rozpoczęciem roku szkolnego przyszłego, to jest 
przed i września bieżącego roku, będą się u- 
Czyć kucia koni i leczenia chorob kopytowych. 

Dla lepszey informacyi żądających przy­
syłać uczniów do szkoły weterynaryi, Uniwer­
sytet zalecił wywiedzieć się o cenie stołu i po­
mieszkania, i znayduje, ze w bliskości zakładu 
weterynaryi dostać mogą za cenę rub. sr. 8 
na miesiąc, pomieszczenie, pokarm i wszyst­
kich potrzeb, prócz odzienia, obuwia i xiążek, 
opatrzenia, JP. Rodziewicz kasier i ekonom 
Uniwersytetu wskaże te umowione mieysce i 
da potrzebną informacyą. Ci którzyby chcieli 
gdzie indziey stanąć lub innym sposobem opa­
trywać swoje potrzeby, zupełną w tern wol­
ność mieć będą. Wszyscy zaś przybywający 
mają się udawać do Sekretarza Uniwersytetu 
P. Jurgiewicza, mieszkającego w murach Uni­
wersyteckich obok Kancellaryi, i złożą mu świa­
dectwa,urodzenia i dobrego prowadzenia się, a je­
śli są w skasce,to prócz tego i pozwolenieod dzie­
dziców lub gromad do których należą. Po tóm 
będą wpisani w liczbę uczniów weterynaryi, 
Nieprzyymą się jednak młodsi nad 15, ani star­
si nad 25 lat, ani też tacy, co przynaymqiey 
^zytać i pisać nie umieją. Uniwersytet sądzi,
. e u czn iow ie  zostaw ać pow inni przy Zakładzie 

Uczęszczać ciągle na lekcye przez lat trzy bez 
P rzerw y, inaczey  b ow iem  korzyść nie m oże  

ydz wielka, chyba gdyby uprzednio habyte  
p rzez  uczn iów  wiadom ości, Usposobiły ich  do 
uczyn ien ia  prędszych w  tey  nauce postępów.  
Dla ła tw iey sz ey  WpraWy w  nauce chórob ko­
pytow ych , będą ciągle przyym ow ane  w szystk ie  
konie chore do zakładu w eterynaryi,  w  tym ce -  
U udawać się należy  do w eterynarza  Seitza  

hlieszkającego przy  Z akładzie , obok którego  
biieszkania, będzie dla lepszey  informacyi w y ­
mieszona tablica. L ecz en ie  jest bezpłatne, i  
tylko za u żyte  lekarstw a w  cenie  um iarkow a­
n y  w ynagrodzenie  w ym agane będzie. Źakład  
ten ca ły  w eteryn ary i  zostaje jak dotąd pod 
Sw iefzchnem  i  naćzelnem dozorem Professora  
Weterynaryi i anatom ii powróWrtawczey Stanu  
K onsyliarza i K aw alera  Pana Bojanusa.

Podpisano: Felix Mierzejewski Sekretarz 
Rządu Uniw,

2 Rokit 1820 marca 10 dnia. Gdy mimo 
Wszelkich środkow, tak wypełnieniu JW . Za­
rządzającego Guberniją przedpisań, jako też 
Litewsko Wileńskiego Gubernskiego Rządu 
Ukazem przedsiębranych', Opieka Dworzańska 
Powiatu Rosieńskiego poszlin skarbowych po 
exdywizyach Syrutyskiey z majątku Ponie- 
wieża Bogumiły Syruciowey kapitanowey, 
Girdyskiey z folwarku Linkowca Antoniego 
Przewłóckiego Sędziego, Krożskiey z folwarku 
Kościuk Szambellana Laskowicza i z młynU w 
miasteczku Krozach położonego, oraz z folwar­
ku Dowgieliszek Józefa Adamowicza Sędziego,

także pośzlin i wyprzedaży w ynikłych, u*y« 
skać w całości niemogła i niemoźe; zatem 
w spełnieniu Ukazu Litewsko Wileńskiego 
Gubernskiego Rządu, dnia 24 zeszłego febru- 
aryi, z naysroźszym potwierdzeniem, uzyska­
nia wyrażonych niedoimek za N. 8122 na- 
stałego, ta i  Rosieńska Dworzańska Opieka 
przedsiębiorąc jedyny i ostateczny środek, po­
stanowiła wyrażone .majątki w powiecie Ro- 
sieńskim leżące, a mianowicie, Poniewieź Sy­
ruciowey dymów gruntowych 20, karczmy 2» r 
Ogrodowych l i ,  intraty zaś ogólney z kre&cencyą 
podług inwentarza rubli sr. 54g kop. 45. L in- 
kowiec Przewłockiego, dymów gruhtowych i3 , 
Ogrodowych 8, intraty Zaś roczney z krescencyą 
podług inwentarza rubli srebrem 260, Kościu- 
ki Laskowicza intraty roczney, podług inwen­
tarza, rubli srebrem 600; młyn Krożski rubli- 
srebrem 23o, i Dowgialiszki Adamowicza, dy­
mów gruntowych 4, ogrodowych 5 , karczma 
1, intraty zaś roczney z krescencyą podług 
inwentarza rubli sr. 171 kop. 5o , w arędowną 
tęnutę więcey dającemu , aż do Zupełnego u - 
zyskania poszlin skarbowych, z publicznego ta r­
gu oddać, oraz termina do licytacyi w mieście 
Rosieniach, przy aktach Opieki OdbyWaĆ się 
mającey, pierwszy dnia 19 biegącego marca; 
drugi 20 i trzeci ostateczny 23 apryla roku 
teraźnieyszego 1825 przeznaczyć (i przeznacza),
i.ńiemniey dla powszechney wiadomości, szcze­
gólnie życzącym wziąć takowe ma-jątki w arę- 
downą dzierżawę, przez gazetę Kuryera L i­
tewskiego, oraz w powiecie za pośrednictwem 
Sądu Niższego Ziemskiego Rosieńskiego, ie  i 
oprócz wymienionych terminów, w kaźdem cza­
sie mogą znaleść kontrahenci, dostatecze poin­
formowanie z inwentarzow W kancellaryi tey- 
że Dworzańskiey Opieki, i że wraz po ostate- 
uznym terminie kontrakta arędowne i possesye 
oddane będą, ogłosić , i naostafek o takowem 
rozporządzeniu Lite wśko Wileńskiemu Guberń- 
skiemu Rządowi rapportem donieść (i doniesio­
no), a do Redakcyi Kuryera Litewskiego dla 
trzykrotnego ogłoszenia, takóWe postanowie­
nie w zgodney kopii posłać (i posłano). Zaś do 
Sąd Niższego Ziemskiego Rosieńskiego iżby 
przez smotryteli parafialnych, podobnież ogło­
sił, pi zez kommunikaCyą odnieść się (i odnie­
siono się). Zurnał podpisali. Za Marszałka 
Prezydujący w Opiece Dworzańskiey Podko­
morzy Tadeusz Dowgird, Jan Kalinowski Pre­
zydent Ziemski, Sędzia Ziemski Jan Bohdano­
wicz, Sędzia Ziemski Kazimierz Jucewicz, P i­
sarz Ziemski Ignacy Giedgowd.

Zgodność z żurnałem poświadczam Sekre­
tarz Gedeon StrasZewicz.

Roku j 823 marca lę/dnia, Wolno dru­
kować zaświadczam: Prezydent Ziemski Jart 
Kalinowski.

2. Dobra w Obwodzie i Powiecie Bia­
łostockim nad rzeką Narwą leżące, składając* 
się z folwarków i m trat następujących. 1. K ny­
szyn mający Wysiewu miary warśzawskiey 
korcy 336, siana wozów 48o. Intrat gotowydh 
zł. 4 1,017 gr. 17, robocizny dni i6,5o5 pie­
szych lub w połowie sprzęganych, i znaczne 
daniny. 2. Leśnictwo z gotowych intrat zło­
tych 8,836 gr. 10. 3. Grodzisk WysieWu ma­
jący korcy warszawskich 2 53 gar. 16. Siana 
ukosu wozow 212. Intrat gotowych 12,573 zł,



robocizny p ies?ey dni i fl.gAS łub w po łow ie  
sprz.ęganey, i znaczne  d ah m y . 4 . Znibale m a ­
jące w y s ie w u  k o rc y  w arszaw sk ich  Bo. gar .  . 3 . 
Siana z b io ru  w o z o w  6 i g o lo w y ch  in t r a t  zł. 
s t i 4o ,  robocizny dni p ieszych  1 ,796  1 pew ne
daniny. . .

W y ź e y  w spom nione folwarki z  Wsiami do
tvchze zarobueini gorzelniami, b ro w a ra m i ,  ko­
tłam i młynami* staw am i, i propinacyami siecz­
karnią cegielnią, tartakiem, chmielnikiem , ogro ­
d a m i fruktow em i , całym  zabudow aniem łoi- 
■warcznym wygodnym; mające przy tym  w o l ­
n y  wrąb w borach przyległych; w ypuszczone bę­
dą od następującego S. J a n a , czy li  dnia 24 
i unii r. b. w dzierżawę. ZycZący sobie tak do­
godnych posessyi, razem lub na folwarki adac  
*ie mają na m ieysce lub w Białym stoku do m -  
żey podpisanego, gdzie każdego czasu o w arun­
kach d ow ied zieć  się można. Białystok dm a.8  
marca i8 2 3  roku. W in c e n ty  B roniew icz  Są­
du G łów nego  białostockiego adwokat 1 pleni­
potent J W : W in c en teg o  Hrabi K o rw in a  K ra ­
sińskiego Senatora W ojew od y  K ró lestw a  Ł ni­
skiego, Jenerała W o y s k  po lsk ich  1 różnych or­
derów K aw alera .

2 . D w a  dziedziczne majątki , jeden w raz  
przy  m ieście  W iln ie  położony, zw any  Popła-  
w /  z d w óm a m łynam i , jedan m urow any na 
dw a piątra, z mechaniką naylepszą o 8  kam ie­
ni, z tych  kamień jeden zagraniczny do tdh  
bienia  krup perłow ych, przeciw  tego m łyna,  
austerya m urowana z pokojami m ieszkalnem i  
i  ze  stodołą do w  jazdu i u lokow ania  koni; 
drugi m łyn  drew niany o dw a kamienie na p y ­
te l  z przyzw oitą  dobrą mechaniką, O tyc ze 
P o p ła w  obszerne grunta, ogrody, łąki 1 zaro-  
; i e w  granicach swoich . D rugi majątek z w a ­
n y  R ybiszki i  R ów n op ole ,  trzy wiorsty za ńna* 
, i m  W iln e m  polołonjr, i e . t  w  n . , l t p „ , c h  
gruntach, a l ,k a m iK l a . . m .  . zarosłam, z do-  
m em  now o w ybudow anym  drew nianym  rra d w a  
piątra dla szpacyeru, w  tym  majątku, znaydu-  
ie  sie dziedzicznych ciągłych dom ow  cztery w  
gospodarce i  uprzęży naylepszey . Życzący ta ­
k o w y ch  majątków nabyć, zechce zgłosić się do 
zarządzającego in teressa m i,Iw a szk iew icza  m ie­
szkającego przy śtym  Jakubie na Ł ukiszkach  
pod N . 7 4 8 .

4 Oświadczenie Imieniem W W J P .  Benia­
m ina F ry d e ry k a  1 F ranc iszk i  H ausz teynow  na­
d w o r n y c h  Sow .etnikow małżonków, czym  sig z
następnych  pobudek, oto: iz co dekretem  oczewi- 
Ttym meappellowanym Sądu Grodz, ptu  w ileń­
skiego 1819 roku  24 dnia przysądzoną zo-
s t a ł a  na dzień .9  tegoż ,819 roku  na J W  W .
H en ry k u ,  M aurycym  braciach , ICorneln s .estrze 
P ro -o ra ch  Jenerałow iczach, oraz ich wszelkim m a­
ją tku  summa rub. sr. 179*. kop 21* z obow.ązk.em 
w y p ła ty  takow ey dla ża łu jących ;  lecz jak swiad- 
T/tr nilność woznieńska w czasie swoim uczymo- 
na^ i na dniu 3o ybra 1819 roku wydana z ak t  
Grodz. W  ii. obżałni P rozorow ie  sa tys lakcy i de­
k re to w i niedopełnili, z jakiego powodu Sąd Grodz, 
W ,le ń .  18.9 roku  7b ra  3o d. zapisał rezolucyą 
wolnego w yexekw ow ania  poimemonego dekre tu ,  
woni b J j r . u nrzekiw ah zał. na skutek o- p o m imo to  wszystko 0C7f Kl w<ł ł . i nń —

bletnic przez obżał. Prozorów  cz y n io n y ch , ale* 
kiedy obżałowani P rozorow ie v»yuzielony z ex d y u i-  
zyi inazuryskiey fo lwark M azuryszki przeznaczy is 
juz na sprzedaż, i czy zechcą jednoczasowie dla 
żal. dopełnić sa tysfakcyą przez oczew is tą  opłaty  
lub nie? upew nić sig niepodobna, prze to  żał. stoso­
w n e  do nas' ałych rezolucyów, że o skutki d ek re ­
tu  na dobrach M azuryszkach dopominać się będą, 
i względem tego przyzw oite  kroki przfdsięw e ru .ą ,  
każdego interesowanego ostrzegają. D a t  r8?5 r .  
m arca  1 dnia w W iluie. Beniamin F ry d ery k  H a u -  
sztein Nadw. Sowiet. F ranciszka Hapszt ■ynowa.

Roku 1828 mca m arca  r  dnia przed ak tam i 
Sądu Ziem. P tu  W ileń . s taw aiąc  usob.śeie Vv JP. 
S tanisław  Bieliński A dw okat Subsel. VV1l.i1. ta- 
.kowe oświadczenie do pro tokułu  wpisać podał i 
w  onym w łasną ręk ą  podpisał się. P rzy ją łem  Jar» 
Zieńkowicz W ileń . Ziem. Regent

W o ln o  drukow ać. Jan PisankoiS. Z. W .

3. Od Mińskiego Gubernialnego R zą d u  og ła ­
sza się, i i  wzięci za nieokazame na piśmie świa­
dectw, aresztanci Stefan Stebleczi, E u itachy  St.ruow, 
A tanazy  Pomanow, Iw an  Hryhorjew, i Kostuś, nie 
pamiętający m iejsca  urodzenia i nazwiska, z któ­
ryc h , pierwszy Steblecki, chociaż powiadał, ze jest 
szlachcicem z Kamieniec-Podolskiey Gubernii, po 
wiatu JanspolskiegOf ze wsi Posienok, lecz tekowa 
jego opowiadania po uszynionem śledztwie w isto­
cie ma potwierdziło się; Somow poddanym W oro-  
neskiey Gubernii i powiatu , ze wsi Jarska, obywa- 
fala Półkownika A lexandra  Niezbierkcwir, R o m a ­
now dworskim człowiekiem K ałuiskiey Gubernii i 
powiatu, za wsi Mikolska obywatela Raskaniwa:  
H ryhorjew skarbowym poddanym  Pultawskiey Gu­
bernii, Krzemienuckiego powiatu, ze wsi Horodi- 
szcMf i Kostuś, powiadającym, ie  mepamięta  m e /-  
sea swego urodzenia i stanu5 na dsnowie Ukazu  
Rządzącego  Senatu dnia  29 augusta  1807 roku u- 
żnani za włóczęgów, i oddani do służby wojsko-  
wey. P rzym io ty  pomiem onych włóczęgów: Siebtec- 
ki wzrostu  2 arsz. £  wiersz., tw arzy  okrąg ław ej  
czarn iaw ej,  nosa korpatego, oczu karych, włosoW 
ciemnorusych , mówi czysto, od urodzenia lot 3o* 
Somow, wzrostu  2 arsz. 6 wiersz., tw arzy  okrągła­
w ey ospoWatey, nersa miernego, oczu światło s ta -  
rych, wlosow ciemnorusych, mówi czydo ,  od uro- 
cbibnia lat 28. Romanow, wzrostu  3 arsz. J. wiersz., 
tw arzy  małey pełney g ładkiey i nieco czarn iaw ej,  
oczu karych, nosa niewielkiego ostrego z garbem,  
włosy ciemnoruse, mówi czysto, la t  19. H ryhor­
jew wzrostu  2 arsz. \  wiersz., tw arzy  m o łey  bia- 
łey  z małemi 1 rzadkiem i ospinami, octu  karych i 
kosych, nosa szerokiego nieco zadartego, wlosow 
rusych, mówi nieGO szepielawo, lat 20; i Kostuś 
nie pamiętający nazwiska, wzrostu  2 arsz. i  wiersz, 
tw arzy  drobnej, nosa miernego, oczu światłosza- 
rych , wlosow światłorusych, mówi czysto, od uro­
dzenia la t  l 5; a  zótem, jeśli pomienieni włóczęgi 
Okażą się do kogo na leżący , aby ten 'z prawnerni 
o przynależeniu  ich dowodami, prosił, gdzie nale­
ży  w zakreślonym praw am i terminie , a kwit na po­
liczenie za rekrutów . Dnia  27 lutego 1828 roku.

Mińskiego Gubernialnego R ządu  Sekretarz F. 
Arcimowicz.  __________ _

W y je ż d ż a ją  za  granicę.
1. Do P rus  do m iasta  Królewca W ileńsk i  

O byw atel szlachcic Tom asz Dobrowolski, dla ode­
bran ia  należności od tam ecznych  kupców, z t e r ­
minem p ow ro tu  za miesięcy cz te ry .

1. Do Prus do m ias ta  KrójeWca W ileńsk i  
O byw atel szlachcic Józef Latcszyński z .szlachci­
cem Adamem Sosnowskim,! dla odebrania od ró ż ­
nych  osob naleźnościów na miesięcy, cz te ry  1 po­
w ro tem .
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